GRUPA BIEDRONKI
ZAMIERZENIA NA MIESIĄC CZERWIEC
TEMATY KOMPLEKSOWE
1. Czym podróżujemy.
2. Muzyka wokół nas.
3. Wakacje.
4. Smaki lata.

CO BĘDZIEMY ROBIĆ W MIESIĄCU CZERWCU?
- utrwalenie nazw, wyglądu i przeznaczenia różnych typów pojazdów,
- wzbogacanie słownictwa związanego z transportem,                                                  
- utrwalenie znajomości cyfr i znaków, przeliczania w zakresie 10,                
- utrwalanie znajomości liczebników porządkowych i ich praktyczne stosowanie,
- kształtowanie umiejętności wypowiadania się pełnym zdaniem, 
- kształcenie umiejętności dokładnej analizy i syntezy słuchowej, próby czytania zdań i wyrazów,
- kształtowanie integracji i współdziałania w grupie,
- doskonalenie umiejętności składania papieru według instrukcji nauczyciela,
- utrwalenie nazw instrumentów, rozwijanie zainteresowań muzyką poważną,
- zapoznanie z rolą dyrygenta, wyjaśnienie słów: solo, duet, trio, kwartet,
- zapoznanie dzieci z charakterystycznymi cechami lata, 
- zwrócenie uwagi na bezpieczeństwo podczas wypoczynku letniego,
- utrwalenie regionów Polski i miejsc letniego wypoczynku,
- zapoznanie z charakterystycznymi owocami lata, przetworami jakie możemy z nich wykonać,
- zapoznanie dzieci z zagrożeniami jakie niesie las, ze zjawiskiem atmosferycznym – burzą i elementami pogody jakie jej towarzyszą,
-utrwalenie nazw i wyglądu niektórych zwierząt leśnych.

	Wiersz pt. „Deszczowa muzyka” A. Bayer.
Deszcz płynie po kominie, staccato bębni w dach, deszczowe brzmi pianino, w duecie z rynną gra.
I chociaż kapie woda, i chociaż szaro jest,
to lubię kiedy dzwoni o szyby mokry deszcz.
Bo lubię, gdy na dworze wciąż strugi deszczu płyną,
na moim parapecie deszczowe gra pianino.
I lubię, kiedy krople rytmicznie na trzy pa skaczą po kałużach, do taktu gwiżdże wiatr.
Symfonia to nieduża, niemała, lecz w sam raz, deszcz skacze po kałużach, staccato bębni w dach.
	Chciałbym być piratem” (sł. i muz. Jolanta Zapała). - piosenka
Chciałbym być piratem, statkiem pływać z bratem i z armaty sobie strzelać raz po raz „puf, puf”. Psocić i figlować, czasem też szabrować,
by pirackie łupy biednym dać.
Ref: Piratem, piratem uchu, chu
piratem z armatą puf, puf, puf. /2x
Chciałbym być piratem, chciałbym mieć armatę i z armaty sobie strzelać raz po raz „puf, puf”. Morskie fale i głębiny to pirackie są krainy,
tam ukryty jest wielki skarb.




